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W Polsce Ludowej zdrowie obywateli ważnym 
zagadnieniem społecznym

Zdrowi ludzie potęgą Polski
Walka o zdrowie narodu polskiego przyspiesza realizację Planu

6»letniego, wzmacnia siły pokoju
Inauguracja 111 „Tygodnia Zdrowia44

WARSZAWA! (PAP) W CAŁYM KRAJU ODBYWAŁY SIĘ W NIEDZIELĘ URO 
CZYSTOŚCI INAUGURACYJNE III TYGODNIA ZDROWIA, ORGANIZOWA­
NEGO PRZEZ POLSKI CZERWONY KRZYŻ. MASOWYM UDZIAŁEM W ZLO­
TACH, AKADEMIACH I ZEBRANIACH SPOŁECZEŃSTWO POLSKIE ZADO­
KUMENTOWAŁO, ŻE IDEA WSPÓŁPRACY NAJSZERSZEGO AKTYWU SPO­
ŁECZNEGO ZE SŁUŻBĄ ZDROWIA W WALCE O CORAZ LEPSZY STAN 
ZDROWOTNY LUDNOŚCI MIAST I WSI ZNAJDUJE PEŁNE ZROZUMIENIE.

Centralne uroczystości zorganiiizowal katowicki oddział PCK. Na zlot dru­
żyn ratowniczo - sanitarnych w Katowicach przybył minister zdrowia — dr 
Sztachelskł i wiceminister dr Kożusznlk. W jednomyślnie uchwalonej rezolucji 
zebrani postanowili m. in. w pełni korzystał zi bogatych doświadczeń Radziec 
kiego Czerwonego Krzyża ł Czerwonego Półksiężyca, co wpłynie na szybsze 
podnoszenie zdrowotności w miastach i na wsi.

la-

Zalesiamy 
nieużytki

WARSZAWA (PAP) Powierzchnia
sów w Polsce zwiększyła się po wojnie 
o kilkaset tysięcy ha. Jest to wynikiem 
pracy naszych leśników i rzesz społe­
czeństwa, które rozumilęjc donloiike 
znaczenie gospodarcze i klimatyczne 
lasów, coraz łlczniej bierze udział w 
ralesleniach.

O wielkości zadań w tej dziedzinie 
świadczy fakt, że w Polsce mamy jesz­
cze do zalesienia ok. 1 miliona ha 
gruntów nie nadających się do uprawy.

Nej+rudnięjiszymi do iztatleslerrta są lot­
ne piaski. Pokonując duże trudności, 
leśnicy nasi zagospodarowują systema­
tycznie cona-z większe obszary takch te­
renów. Przykładem opanowania 'lot­
nych piasków, zagrażających polom 
uprawnym, jest zalesienie 140 ha wy­
dmy piaszczystej olbok wsi Aleksan­
drów koło Radzymina. Piaszczysty ten 
obszar, jakich dużo spotyka się w miej­
scowościach położonych na wschód od 
Warszawy, powstał na skutek wycięcia 
lasów przez obszarnika. Lotne piaski 
zwiewane stąd przez wiatr, zasypywa­
ły coraz większe obszary pól upraw­
nych i łąk, a nawet groziły zasypa­
niem zagrodom miejscowych chłopów.

Obecnie na 140 hektarowym nieużyt­
ku rośnie młody las, a leśnicy przy 
pomocy miejscowych chłopów zalesiają 
inne nieużytki, których w tej gminie 
jest około 2000 ha.

* NOWY JORK. Z Rio de Janeiro 
donoszą, że pociąg podmiejski naje-

WARSZAWA (PAP) W przeddzień 
rozpoczęcia „Tygodnia Zdrowia", mi­
nister zdrowia Jerzy Sztachelski wygćo 
sit- przez radio przemówienie, w którym 
przedstawił obecny stan służby zdro 
wia oraz zadania je) w dziele dalszego 
podnoszenia poziomu opieki nad zdrz 
wiem człowieka pracy.

„Rozpoczyna się III z kolei:, orqanizo 
wany przez PCK „tydzień Zdrow a" — 
mówił min. SzftaCheilskiL Ma on na

Symbol braterskiej 
solidarności

WARSZAWA (PAP). Z każdym 
dniem wzrasta zainteresowanie na­
szej młodzieży Światowym Zlotem 
Młodych Bojowników o Pokój. Pra­
cująca młodzież zwiększa dla ucz­
czenia zlotu wydajność prac, ucząca 
się młodzież osiąga coraz lepsze wy­
niki nauki. W pracowniach, war­
sztatach, modelarniach i świetlicach 
wre praca nad przygotowaniem ar­
tystycznie wykonanych podarków 
dla uczestników zlotu. Podarunki te 
będą symbolem braterskiej solidar­
ności młodzieży polskiej z walczącą 
o pokój młodzieżą całego świata.
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II Ogólnopolskie Igrzyska Młodzieży Szkół Ogólnokształcących, 
które odbywały cię w Warszawie w dniach 8—10 czerwca, zor­
ganizowano w ramach ogólnopolskich przygotowań młodzieży do III 
Zlotu Młodych Bojowników o Pokój i XI Akademickich Letnich 
Mistrzostw Świata w Berlinie.

Igrzyska odbywają się pod hasłami: „Młodzieży łącz się w walce 
o pokój, przeciwko niebezpieczeństwu nowej wojny", „Naprzód do 
Iii-go Zlotu Młodych Bojowników o Pokój w Berlinie" i „Naprzód 
do XI Akademickich Letnich Mistrzostw Świata w Berlinie".

Na zdjęciu: Fragment meczu w siatkówkę między zespołami Kra­
kowa i Olsztyna. Fot.: GAF.

wybiera nowe władze
WARSZAWA (PAP) W całym krato 

wybierane są mowę zarządy wojewódz 
celu mobilizacje speireozeństwa wokół ' kie LPŻ. Przeprowadzana na zjazdach 
zagadnień zd-cwla, bo zdrowie to n'e wyborczych szeroka akcja sprawo- 
tyliióo ogromnie istotna, bliska i głębo zdawcza ma ma celu podsumowanie do 
ko wnikająca w życie każdego cało- . tychczascwego dorobku ligi, analizą 
Wieka spraw®, ale jednocześnie Jest to 

(ciąg dalsz” na str. 2) I

Wspólne umiłowanie wolności
i walka o pokój łączy naród polski z ludem koreańskim

Podczas wielkiej manifestacji I ciwko najeźdźcom amerykańskim 
braterskiej solidarności spoleczeń 
stwa Warszawy z bohaterskim 
narodem Korei, delegatka polską 
Halina Krzywdzianka odczytała 
list do Prezydenta Polski — Bo­
lesława Bieruta od walczących, 
żołnierzy z dalekiej Korei. W 
skupieniu wysłuchali mieszkańcy 

niedociągnięć onaiz wytyczenie kierun- ■ stolicy tłumaczenia tekstu listu: 
ków dalszej działalności. I „W sprawiedliwej wojnie prze-

Zagadnienia Rad Narodowych
głównym tematem obrad rozszerzonego Plenum WKSD w Bydgoszczy

BYDGOSZCZ (m) Niedzielne 
rozszerzone Plenum Wojewódz­
kiego Komitetu Stronnictwa De­
mokratycznego obradowało z u- 
działem członków Wojewódzkiej 
Rady Narodowej i zespołu Rad 
Narodowych WK, członków pre­
zydiów terenowych Rad Narodo­
wych oraz terenowego aktywu 
Rad Narodowych. Centralny Ko­
mitet SD reprezentował kol.. Je­
rzy Nasierowski z Warszawy.

Przewodniczący WK kol. mgr 
aunuszą, ze pee.qg Puu,...iej^i naje- t Tadeusz Esman podkreślił na 
chał na przejeździć kolejowym na cy wstępie znaczenie N arodowego 
sterny z naftą. Przeszło 50 osób zgi Plebiscytu Pokoju. Naród polski 
nęło a kilkadziesiąt odniosło rany. zdał egzamin na odcinku walki o

Hitler wzorem dla de Gaulle’a 
reakcji francuskiej 
deputowanych komunistycz-

męia opatrznościowego

pokój celująco. Takim chlubnym 
wynikiem plebiscytowym poszczy 
cić się może również wojewódz­
two bydgoskie. Kol. przewodni­
czący zapewnia, że „myśl o po­
koju będzie nadal wierna towa­
rzyszką naszych prac codzien­
nych”.

Do Wojewódzkiego Komitetu 
SD dokooptowano kol. Mariana 
Strzyżewskiego z Torunia z rów­
noczesnym wyborem na kierow­
nika Wydziału Szkoleniowego 
WK. Kol. Eugenię Furmaniako- 
wą wybrano nowym Wojewódz­
kim Rzecznikiem Interesu Par­
tyjnego, a kol. Witolda Lasotę i 
Stanisława Nowickiego m 
nia — zastępcami.

Referat polityczny 
członek WK kol. Jan 
Grudziądza. Omówił

z Toru-

PARYŻ (PAP). W przyszłą nie­
dzielę, 17 czerwca odbędą się we 
Francji wybory do Zgromadzenia 
Narodowego. Kampania przedwybor 
cza jest w całej pełni. Francuskie 
partie reakcyjne, odsuwając tym­
czasem na dalszy plan sprawę po­
działu miejsc w przyszłym parla­
mencie, sprzymierzają się, aby uto­
rować drogę do władzy najgorliwsze 
mu sługusowi imperializmu amery­
kańskiego i „mężowi opatrzności" 
reakcji francuskiej — de Gaulle‘owi 
i czynią wszystko, aby w zgromadzę 
niu znalazła się jak najmniejsza

Deierc?a
w wojskach Li-Syn-!Wana
PRAGA (PAP). Agencja Telepress 

donosi z Manili, że amerykańskie wła 
dze wojskowe w Korei południowej 
są poważnie zaniepokojone wzmaga- । 
jącą się dezercją z armii lisynmanow . 
skiej oraz oporem ludności wobec 
przymusowego werbunku do tej ma­
rionetkowej armii. W związku z tym 
amerykańskie władze wojskowe 
wzmagają brutalne represje. Na roz­
kaz Amerykanów władze lisynma- 
nowskie wydały specjalne zarządze­
nie, na mocy którego za dezercję ka­
rani będą surowo nie ty-ko dezerte­
rzy, lecz również ich rodziny.

ilość 
nych.

Na 
skich . . 
gloryfikujące de Gaulle‘a i pełne osz 
czerczych napaści na partię komuni­
styczną. Faszystowscy bojówkarze 
niszczą afisze republikańskiego i an­
tyfaszystowskiego związku oporu 
i dokonują zamachów na lokale or­
ganizacji demokratycznych.

Sam de Gaulle jeszcze przed roz­
poczęciem kampanii wyborczej o- 
świadczył, że nie wysunie kandyda­
tury i że jego partia — tzw. „Zjed­
noczenie narodu francuskiego" (RPF) 

nie zawrze koalicji przedwyborczej 
z żadną inną partią.

De Gaulle odbywa własnym samo 
chodem podróże po Francji i przy­
biera -na zebraniach przedwybor 
czych pozę przyszłego dyktatora. 
Mimo obowiązującego we Francji 
zakazu występowania podczas kam­
panii wyborczej w mundurze wojsko 
wym, de Gaulle paraduje na wie- 

| each w mundurze generalskim. Wy­
głasza on szowinistyczne przemowie 
nia z trybun ozdobionych krzyżami 
lotaryńskimi, naśladując w ruchach 
i w tonie przemówienia swego nie­
mieckiego poprzednika — Hitlera.

Francuskie masy pracujące w obli 
czu niebezpieczeństw całkowitego 
sfaszyzowania Francji jednoczą się 
pod hasłami republikańskiego i an­
tyfaszystowskiego związku oporu.

murach domów miast francu- 
pojawiają się co dzień afisze

wygłosił 
Hajec z 
sytuację 

międzynarodową i ostatnie wy­
darzenia w dziedzinie polityki 
wewnętrznej ze szczególnym u- 
względnieniem prowadzonej w 
święcie walki o pokój i uwypu­
kleniem znacznego wkładu człon, 
ków SD w tę walkę. Dużo miej­
sca poświęcił referent wielkiemu 
budownictwu pokojowemu Pol­
ski Ludowej, przekształcającemu 
oblicze gospodarcze i społeczne 
naszego kraju. Wielkim wyda­
rzeniem w naszym życiu narodo­
wym będzie Kongres Nauki, któ­
ry podsumuje dokonane u nas 
przeobrażenia naukowe i wytyczy 
nauce polskiej nowe drogi, które 
poprowadzą ją — wzorem nauki 
radzieckiej — na nieznane przed­
tem wyżyny. Kol. Hajec zakoń­
czył referat wezwaniem całego 
aktywu i członków SD do jak naj

agresorów USA na Korei
PEKIN (PAP) W komunikacie ogło­

szonym 10 czerwca w Pherwanie do­
wództwo naczelne Koreańsklei; ArnłK 
Ludowe! donosi, że oddziały Armii Lu 
dcweij w ścisłym współdziałaniu z o- 
cholnikamii chińskimi skutecznie odpie­
raj zaciekle ataki w rejonie na pół­
noc od Jonczihon, Kwaczhon, Jangu I 
Indlże, zadając wojskom amerykańsko- 
angielskim ciężkie straty w ludziach 
i sprzęcie.

pełniejszego włączania się we 
wszystkie akcje patriotyczne — 
do realizowania na każdym od­
cinku naszego życia zbiorowego 
szczytnych zadań Narodowego 
Frontu walki o pokój i Plan 6- 
letni

Refe.: t sprawozdawczo-organi- 
zacyjny wygłosił przewodniczący 
i kierownik Wydziału Rad Naro­
dowych WK kol. mgr Tadeusz 
Esman. Z treścią tego interesu­
jącego referatu, naświetlającego 
wszechstronnie zagadnienia Rad

(ciąg dalszy na str. 2)

Burzliwa owacja 
dla marynarzy radzieckich

MOSKWA (PAP) Jak donosi 
agencja TASS, w tych dniach 
odbyło się w Bombaju spotkanie 
przedstawicieli ludności bombaj- 
skiej z marynarzami statków ra­
dzieckich „Krasnodar” i „Mende- 
lejew” które przywiozły zboże dla 
Indii. Marynarze radzieccy powi­
tani zostali przez zebranych bu­
rzliwą owacją. Przedstawiciel lud 
ności Bombaju uroczyście powi­
tał gości radzieckich i wyraził 
gorące podziękowanie narodowi 
radziecikiemu i jego rządowi za 
szybkie okazanie pomocy naro­
dowi hinduskiemu.

o zjednoczenie, wolność i nieza­
leżność swej ojczyzny, naród ko. 
reański i jego dziecię — Koreań­
ska Armia Ludowa — śmiało kro 
czą naprzód ku ostatecznemu 
zwycięstwu, osiągając wspaniałe 
sukcesy bojowe.

Walka naszego narodu ze 
wspólnym wrogiem wszystkich 
pokój miłujących narodów — 
amerykańskim najeźdźca — spo­
tyka się z przejawami serdecznej 
sympatii narodów wielkiego kra. 
ju socjalizmu — Związku Radzie­
ckiego, Chińskiej Republiki Lu­
dowej i wszechświatowego obozu 
bojowników o pokój, demokracje 
i socjalizm.

Szanowny Towarzyszu!
Naród koreański zachowuje 

wdzięczną pamięć o braterskim 
narodzie polskim i o Was — jego 
przywódcy — za przejawy soli­
darności z jakimi spotkaliśmy 
się od samego, początku naszej 
wojny wyzwoleńczej.

Jeszcze raz dziękujemy Wam 
za przysłanie nam 82 wagonów 
cennych i niezwykle potrzebnych 
rzeczy dla wdów i sierot po na­
szych poległych towarzyszach 
broni, jakie pod Waszym kiero­
wnictwem zebrał dla nas naród 
polski.

Podarki od narodów brater- 
skieh krajów wzmacniała naszą 
wiarę w zwycięstwo. Jednocze­
śnie rośnie nasze zdecydowanie 
aby z jeszcze większa odwagą, 
bohaterstwem i ofiarnością , pa­
triotyczną niszczyć najeźdźców 
amerykańskich.

Witając przybyła do Korei de­
legację polską, prosimy ją. aby 
przekazała narodowi polskiemu, 
kroczącemu po drodze do socja­
lizmu. nasz rewolucyjny uścisk 
dłoni, nasze serdeczne pozdrowie­
nia i życzenia dalszych sukcesów.

Wam osobiście, drogi Towarzy. 
szu, życzymy długich lat zdrowia 
i owocnej pracy dla dobra i roz­
kwitu Republiki Polskiej, dla 
szczęścia narodu polskiego.”

Masowy wzrost
szeregów aktywu ruchu poko'u

WARSZAWA (PAP). W dalszym ciągu odbywają się posiedzenia Wo­
jewódzkich Komitetów Obrońców Pokoju, na których podsumowywane 
są wyniki Narodowego Plebiscytu Pokoju. Wykazują one wielki wzrost 
szeregów i coraz wyższy poziom świadomości politycznej aktywu ruchu 
pokoju.
Na plenarnym posiedzeniu WKOP 

w Lodzi stwierdzono, że w dniach 
plebiscytu szeregi aktywistów znacz 
nie się zwiększyły. Liczą one obec­
nie ponad 80 tys. osób: robotników, 
chłopów, . inteligentów pracujących, 
gospodyń domowych i rzemieślni­
ków.

W jednomyślnie powziętej rezolu­
cji Plenum WKOP wezwało wszyst­
kich bojowników o pokój w woj. 
łódzkim do czynnego udziału w wy- 

| konaniu Planu 6-letniego, do pogłę­
bienia przyjaźni ze Związkiem Ra-

dzieckim, krajami demokracji ludo* 
wej i wczystkio.i ludźmi walczącymi 
o uti walenie pokojj.

W akcji uświadamiającej podczas 
trwoni i plebiscytu w wuj. krakow­
skim wzięło udział około 125 tysięcy 
osób, tj. o blisko 100 ty.lęcy y.ńęcej 
niż w ?’isie podpisywania apelu 
sztokholmskiego.

Społeczeństwo tego województwa 
— jak cała ludność pracująca 1 olski 
— poparła swoje podpisy na karcie 
plebiscytowej wzmożeniem 
ści pracy.

wydajno
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Ryim pokojowej pracy dominuje na budowlach

Pierwszy odlew stali
już niedługo popłynie z pieca w hucie „Częstochowa^

Inauguracja III „Tygodnia Zdrowia"

CZĘSTOCHOWA (PAP) W central­
nym punkcie w.elkle, hali nowej stąlow 
ni huty „Częstochowa" przykuwa oczy 
tablica z harmonogramem robót. Wy­
raźne, zrozumiałe wykresy wskazują ca 
łej załodze, że blisk; jest już montaż 
pierwszego spustu słali z pieca mar- 
łenowski ego nr 1 nowej stalowni. — 
Trudne, ambitne zadanie postawili so- 
be budowniczowie stalowni, zobowią­
zując się znacznie przyśpieszyć termi­
ny uruchomienia pierwszego i drugiego 
pieca. Potężny jest rytm zorgeinilzowa- 
nej pracy mózgów I mięśni. Bliskość 
zwycięstwa załogi nad czasem i trud­
nościami porywa do jeszcze Większe­
go wysiłku.

Pracą koncentruje się przy piecu mar 
łenowsklm nr 1. Próby z doprowadze­
niem gazu do pieca zostały zakończo­
ne pomyślnie. Trwają prace przy tzw. 
narfiaipfarwu trzonu pieca materiałem 
ogniotrwałym, dolomitem. W otwarte 
czeluści'pieca, buchającego lóOOstopnlo 
wym żarem, robotnicy długimi szufla­
mi rzucają raz po raz drobno tłuczony 
dolomit. Warstwa tego kamienia po­
kryję dno pieca, zabezpieczając je 

przed wpływami straszliwego żaru roz 
topionej słali. Gdy ochronna pokrywa 
będzie już gotowa, pierwszy ładunek 
surowca wypełni wnętrze pieca. A 
wtedy — jeszcze kilka godzin — j otwo 
ram: spustowymi popłynie masa płyn­
nej stali.

fdą w górę klapy pieca w 2: sypie 
dę węgiel do wnętrza, by jego pło­
mień suszył piec. Również li ten płeć

w rtecfcugśm już czasie da pierwsze 
łany shall.

Ustawa o obowiązku 
służby wojskowej w USA

WASZYNGTON (PAP) Izba Re­
prezentantów USA zatwierdziła 339 
głosami przeciwko 41, uchwalony 
przez senat projekt ustawy o obo­
wiązku służby wojskowej w Stanach 
Zjednoczonych. Stan liczebny ame­
rykańskich sił zbrojnych zostaje w 
myśl ustawy podwyższony z 3,5 mi­
liona do 5 milionów żołnierzy i ofi­
cerów. Ustawa wprowadza 2-letnią 
obowiązkową służbę wojskową.

Zagadnienia Rad Narodowych

ZE ŚWIATA
* PARYŻ. Prasa francuska donosi 

że agenci amerykańskiego federalne­
go Biura Śledczego (FBI) klarują obec 
rte w Belgredze ./reorgarnlieacją" li­
tewskiego gestapo (UDB). W wielu 
m-asfach jugosłowiańskich a m. in. w 
Belgradzie , w Zagrzebiu, Sarajewie, 
Nowlm Sadzie I Skopiie zainstalowano 
na wzór amerykański centralne iizby 
tortur dla tzw. „badań trzeciego słop- 
rta”.

* PRAGA. Czechosłowacki korrti- 
łet obrońców pokoju ogłosił komuni­
kat o wynikach narodowego plebiacy- 
Źu pokoju w ciągu pierwszych dziesięoiu 
cłrt. Plebiscyt rozpoczął się- -36-maije 
br. i db 6 czerwca — 3.395,887 oby­
wateli czechosłowackich złożyło swe 
podpisy pod Apelem Światowej Rady 
Pokoju.

* BUDAPESZT. Z Wągier wyruszy 
w nabliższych dniach na Koreę trans­
port odzieży l lekarstw. Odzież 1 le­
karstwa zakup lone zostały z funduszu 
zebranego podczas akcji zbiórki; dla 
dzieci koreańskich.

* PEKIN. W ciągu r. ub. 1 na wios­
nę rfo. w 70 okręgach prowincji] Hunan, 
zamieszkałych przez 27 milionów lud­
ności, została zakończoną reforma rol­
na

(dokończenie ze str. 1) 
Narodowych na terenie woje­
wództwa bydgoskiego, zaznajo­
mimy czytelników naszego pis­
ma w jednym z następnych nu­
merów IKP.

W ożywionej) dyskusji zabiera­
li glos m. in. koledzy: Stanisław 
Chelminiak — Inowrocław. Jan 
Borek — Toruń, Walenty Matu­
szak — Chełmno, Marian Strzy­
żewski — Toruń, Józef Chmie­
lewski — Bydgoszcz. Edward 
Wysokiński — Wąbrzeźno, inż. 
Edward Sokołowski — Włocła­
wek, dr Jan Piechocki — Byd­
goszcz. Adam Wyrzykowski — 
Toruń, Leon Wołoszyk — Toruń, 
Jan Hajec — Grudziądz, Stani­
sław Zawierucha — Inowrocław, 
Sylwester Krystek — Bydgoszcz, 
Ludwik Koszewski — Mogilno, 
Ludwik Zysnarski — Grudziądz, 
Krystyna Onuszko' — Lipno, Eu­
genia Furmaniakowa — Byd­
goszcz i Paweł Czarnynoga — 
Solec Kujawski.

Mówcy dyskusyjni poruszali 
zagadnienia polityczne oraz oma­
wiali problematykę Rad Narodo­
wych na naszym terenie. Wiele 
miejsca w udyskusji zajęły epm- 

' wy rzemiosła- spółdzielczego r in« 
dywidualnego oraz inteligencji 
pracującej. Podkreślano -koniecz­
ność większego zaktywizowania 
kobiet oraz śmielszego wysuwa­
nia do Rad Narodowych i komi­
sji radzieckich młodszych akty­
wistów. Mówiono o biedach, bra- 

i kach i niedociągnięciach w pracy 
> terenowej. Krytyczna i samokry 

tyczna ocena dotychczasowej pra 
. cy w Radach Narodowych przez 
, dyskutantów dowodzi, że tereno- 
. wi działacze SD podchodzą do te- 
. go zagadnienia z głęboką troską. 

Wysunięto szereg projektów u-
llliiiiiiiiiiiiiiiliiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii  iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiliiiiiiliiiiiiiilliiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniltiiiiiiiiiiiiiiiiiiuiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii

Montaż suwnicy dlo złomu izaop-atnzo 
nej w potężny magnes ziostac już u- 
łoończony.

Wieczór. Praca na ’ budowle sta­
lowni nte ulega przerwie art na 
chwilę. Nowa zmiana robotników obej 
moje stanowiska. Szerokimi kręgami 
rozlewa się łuna bijąca z pieców.

Potężny dźwig kolejowy unosi w 
górę ciężkie elementy suwnicy mon­
towanej w hall lejnicziaj i równocześnie 
kończy się montaż suwnicy, która do­
starczać będzie surowiec do pieców.

Na froncie pokojowego budownictwa 
wyścig całej załogi 2 czasem — trwa. 
Nad strzelistymi kominami nowej sta­
lowni unosi się lekka smuga dymu.

sprawnienia pracy w Radach Na 
rodowych. Zwłaszcza konieczne 
jest szkolenie radnych.

Prawie wszyscy dyskutanci 
rozwijali myśli, zawarte w refe­
racie politycznym. Konieczność 
dalszego zacieśnienia współpra­
cy z przodująca partia klasy ro­
botniczej. zagadnienie budowni­
ctwa pokojowego i Frontu Naro­
dowego, walka o przestrzeganie 
praworządności ludowej, jak i in­
ne nurtujące nasze społeczeństwo 
zagadnienia, znalazły w wywo­
dach dyskutantów żywe odbicie. 
Podkreślono z radością solidarną 
postawę ludności pracującej ca­
łego świata walczącej o utrwa­
lenie pokoju oraz podkreślano 
rosnące sprzeczności, szarpiące 
obóz imperialistyczny. Domagano 
się prowadzenia jak najszerszej 
akcji uświadamiającej pośród 
członków bazy społecznej SD.

Dyskusję podsumował przeista 
wiciel CK SD kol. Jerzy Nasie- 
rowski. Wyjaśnił wątpliwości 
wysunięte w dyskusji, zwracając 
szczególną uwagę na konieczność 
podnoszenia stylu pracy w Ra­
dach Narodowych, będących pter 
yrszorzędną szkołą pracy obywa­
telskiej. Ścisłe powiązanie rad­
nych ze społeczeństwem i swoją 
organizacją partyjną jest pierw­
szym w;'i unkiem jaki stawiamy 
wszystkim naszym radnym.

STAI POGODY
Na wschodzie dość pogodnie, ze 

stopniowym wzrostem zachmu­
rzenia. w pozostałych dzielnicach 
zachmurzenie duże, przechodzące 
w zmienne od zachodu kraju. 
Miejscami opady oraz skłonność 
do burz.

Temperatura maksymalna od 
15 st. do 20 st.

(dokończenie ze str. 1) 
ważne i szerokie zagadnienie społecz­
ne. W Polsce Ludowej sprawa zdro­
wia przesłała być osobistą sprawą i 
troską jednostki, lecz stała się sprawą 
ogólną, państwową, jednym z ważnych 
elementów naszego rozwoju.

Wielkim nakładem Sił I środków, w 
trosce o człowieka pracy Państwo Lu­
dowe likwiduje ubóstwo i prymitywizm 
służby zdrowia, pozostawione przez 
Okres rządów sanacji. Spuścizna okre­
su przedwrześniowego w dziedzinie 
służby zdrowia stanowi główne źródło 
trudności w rozwoju opłeiki lekarskie;, 
trudności ciążące na nie1] jeszcze dziś”

Charakteryzując stan opiekli lekarskiej 
przed wojlną, man. Sztachelski 
mina, że w tym okresie Polska 
jednym z ostatnich miejsc w 
pod względem liczby lekarzy.

„Trzeba sobie również uświadomić

przypo- 
shate na 
Europie

kol. 
zre-

Sekretarz wojewódzki SD 
poseł Eugeniusz Czechowicz__
ferował szereg spraw organiza­
cyjnych. Zaproponowana przez 
posła Czechowicza treść uchwały 
przyjęto jednomyślnie. Uchwala 
ta brzmi:

„Po wyiJucłianńi referatów politycz­
nego I organizacyjnego i przeprowa­
dzeniu szerokiej dyskusji, członkowie 
Wojewódzkiego Komitetu oraz aktywi­
ści w Radach Narodowych, uznając 
wprowadzenie jednolitej w’-adzy pań­
stwowej w terenie jako poważne osiąg 
nięcie mas pracujących i wzmocnienie 
ustroju ludowego, postanawiają:

1. Zwiększyć wkład pracy Stronnic­
twa Demokratycznego w Radach Naro­
dowych przez:

a) podniesienie poziomu polityczne­
go i ideologicznego radnych,

b) rozszerzenie kontaktów radnych 
ze społeczeństwem w drodze organizo­
wania zebrań sprawozdawczych dla 
radnych i kontroli przyjmowania społe­
czeństwa przez radnych,

c| podciągnięcie prac Klubów Rad­
nych przez systematyczne odbywanie 
zebrań roboczych,

d) uaktywnienie prac referatów Rad 
Narodowych P-MK.

2. Zorganizować Kluby Radnych i re­
feraty Rad Narodowych P-MK w tych 
miejscowościach, gdzie one jeszcze nie 
istnieją — do dnia 30 czerwca.

3. Dokonać wymiany nieaktywnych 
radnych do dnia 31 lipca, opierając sie 
na materiale analityczno-opiniodaw- 
czym, opracowanym przez Wydział Rad 
Narodowych WK z udziałem przedsta­
wicieli P-MK.

4. Doprowadzić do zorganizowania 
Komisji Drobnej Wytwórczości przy 
Miejskich i Powiatowych Radach Naro­
dowych, deleguiac do nich nasz naj­
lepszy aktyw rzemieślniczy.

5. Wprowadzić więcej aktywistów 
spoza Rad do pracy w komisjach ra­
dzieckich."

— mówi min. Sztachelski — że stale 
wzrastają potrzeby świata pracy. Przed 
wojną olbrzymia część ludności albo 
nie leczyła się zupełnie, albo korzy­
stała z pomocy lekarskiej w bardzo ma 
łym zakresie. Liczba ubezpieczonych 
wraiz z rodzinami wynosiła w 1939 r. 
4,7 miiln., 11], zaledwie około szósta 
część ogółu ludności, podczas gdy dziś 
ubezpieczeni wraz z rodzinami stano­
wią 12 miln. osób, czyi'! okołro połowy 
ludności kraju. Stąd wniosek, że- szczu 
p<e kadry lekarskie mają obecnie do 
rozwiązania kilkakrotnie większe, a za . 
tym i trudniejsze zadanie".

„Odbywa się wytężona praca, aby 
■dać krajowi dostateczną liczbę kadr fa 
chcwych, a przede wszystkim lekarzy. 
Zamiast 5 wydziałów lekarskich, istnie­
jących przed wojną, obecnie pracuje 
10. Zwięk'szyl‘iśmy liczbę studentów me 
dycyny do maksymalnej wysokości, 
przekracza ona trzykrotnie stan z roku 
1939. Dzięki temu po raz pierwszy w 
bież, rdku przystąpi do pracy przeszło 
2000 młodych lekarzy. W cóągu Planu 
6-letniego liczba lekarzy wzrośnie dwu 
krotnie. Szkolimy również meisowo 
personel służby zdrowia. Już w roku 
przyszłym opuszczą szkoły pierwsi fel- 
cze-rzy".

Minister podkreślił następnie, że wraz 
ze wzrostem kadr lekarskich rozszerza 
się zakres specjalizacji.

Z kolei mm. Sztachelski stwierdził, 
że tempo rozwoju placówek zdrowia 
nie ma odpowiednika w przeszłości. 
„Coroczny wzrost liczby łóżek szpi­
talnych przekracza ok. siedmiokrotnie 
tempo wzrostu w okresie przedwojen­
nym. Liczba łóżek w sanatoriach pnze 
ciw gruźliczych w stosunku do r. 1939 
zwiększyła się trzykrotnie. Zaopatrze­
nie w sprzęt jest obecnie średnio 6- 
krolnie zasobniejsze niż przed wojną. 
Mimo to odczuwa się Ciągle brak łó­
żek, chociaż zmniejszyła się w stosun­
ku do czasów przedwojennych liczba 
zachorowań. Jest to rezultatem tego, 
że szeroko otworzyliśmy drzwi naszych 
zakładów dla ludzi pracy. Opróc 12 
mi‘ln. uprawnionych do korzystanie z 
pomocy lekarskiej w ramach ubezpie­
czeń społecznych — zostały wprowa­
dzone bardzo poważne ulgi dla mało­
rolnych ; średniorolnych chłopów.

Rozwój służby zdrowia nie jest ogra­
niczony środkami finansowymi, gdyż 
Państwo Ludowe nie szczędzi fundu­
szów na sprawy zdrowia. Już w naj­
bliższych latach wyraźnie odlozuijemy 
rezultaty tej ogromnej ( pełnej napię­
cie pracy, prowadzonej w dziedzinie 
służby zdrowia".

Kończąc -irzemówienie min. Szłachel 
skl powiedział: „Udziel społeczeństwa 
w walce o zdrowie — to jedna z głów 
nych cech soojałi stycznej służby zdro­
wia. Polski Czerwony Krzyż jest fą 
podstawową, masową organizacją, któ­
ra me za zadanie zespalanie służby 
zdrowia i kierowanie jego pracą, u- 
świedemiarte społeczeństwa o wielkim 
znaczeniu wałki o zdrowie. Walka o 
zdrowie stanowi 'eden z elementów 
pracy i wałki, jaką prowadzi cały na­
ród pod przewodnictwem klasy robot­
niczej — walki o pokój i Plan 6-letnl."

— Było coś takiego. Tak, przypominam sobie. Przy­
jechało jakieś pomiotło hitlerowskie w polskim mun­
durze. Zachwalał podobno niby to polski legion przy 
boku Wehrmachtu.

— Podobno?
— Nie poszedłem go słuchać. Gotowałem wtedy 

fasolę na gęsto.
— Mądrze. Lata obozu odgrodziły cię wysokim mu­

łem. od świata i ludzi. Żywych ludzi. — Jurek wstał, 
oparł mi dłoń na ramieniu i uśmiechając się życzliwie, 
przemówił:

— Przepuszczę strugę świeżego powietrza przez za­
kamarki twej łepetyny. Zapomnisz o Jonaszach i obo­
zowych głupstwach. Wyzwolę cię z urazów jenieckich. 
Musisz stać się człowiekiem dzisiejszym, nie zaś po­
wracać do spraw wczorajszych. Ja powracam, ale tylko 
po to, by łatwiej przejść przez dziś i zapewnić godne 
siebie jutro. Sobie i tobie oczywiście, jeśli zrozumiesz 
moją walkę. Pokażę ci drogę, ale to droga walki.

Ruszyłem ramionami. Jurek nie zwracał uwagi na 
mnie. Mówił coraz głośniej. Zdawało mu się, że jest 
na zebraniu swej grupy, że zamiast obozowego wyja­
dacza słuchają go podniecone panienki.

— Niemcy skapitulowały. To jest początek końca. 
Tu zaczyna się nasza droga splątana przez głupotę 
aliantów. Od północy i od zachodu zbliża się ku nam 
sierp wojsk radzieckich. Widziałeś łuny w fiocy. Jutro 
kocioł zostanie zamknięty. Tu przyjdą Rosjanie. Dla­
tego patrol amerykański wycofał się w nocy. Czy wie­
rzysz, że przestraszyli się Mazurkiewicza? Na pewno 
nie!

Kapitulacja na północy nie objęła oddziałów SS, które 
ożywione zdrowym duchem bojowym odchodzą na Su­
dety. Złożą broń aliantom, ale z wojskami radzieckimi 
walczą jeszcze. Słyszałeś huk dział! Kierunek marszu: 
południe! Dla nich i dla nas. Cel: Amerykanie. Niemcy 
przejdą pod komendę amerykańską. My połączymy się 
z naszymi oddziałami, które są teraz w Czechosłowacji. 
Staniemy po właściwei stronie. Dość mam bezmyślnego 
trawienia czasu. Pod Pilzno! To jakby było wszystko.

— Nic nie rozumiem. Od SS-manów uciekałem cały 
czas. Po cóż mam razem z nimi pchać się na południe! 
Trzeba wycofać się z kotła, to jasne, potem, jak front się

Stanisław Zieliński
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przewali, ruszą koleje, wytępi się hitlerowców, pomy­
ślimy, jak dostać się do domu. Czy ty masz ciotkę pod 
Pilznem?

— Na zachód już się nie przedostaniemy zwartym 
oddziałem. Więc na południe, a potem dopiero na za­
chód. Pod Pilznem jest nasza Brygada.

— Brygada? Jaka?
— Nasza. Partyzancka. Świętokrzyska!
Podniosłem głowę.
— Zrozum: Niemcy pokonane, ale została Rosja! Ro­

sja! Staraj się myśleć rozsądnie! Co nastąpi teraz, po 
klęsce Niemiec? Wciągnięcie Niemców w szeregi ame­
rykańskie i tym kułakiem rozbijemy Kreml. Niemcy, 
a przynajmniej ci żołnierze z SS i innych oddzńałów 
wartościowych, zechcą powrócić pod Stalingrad! Niech 
wracają! To oszczędność naszej krwi i przesunięcie 
granic!

Jurek poczerwieniał. Wypieki wystąpiły na czoło. 
Skronie lśniły od potu.

— Nie ma sentymentów w polityce! Każdy jest dobry, 
z kim można przejść kawałek drogi razem. Idziemy 
razem tak długo, dopóki jest to nam potrzebne. A potem 
— phi, ludzie nie są wieczni.

— Więc znowu wojna?! Kołatają się resztki tej, a ty 
mi grozisz nową? Uderz łbem o ścianę! Tobie klepki 
pospadały z półek! Spróbuj, może wskoczą na swoje 
miejsca. Nowa wojna!

Roześmiałem się. — Ubawiłeś mnie, jak karaluch 
szczypawkę.

— Wykluczam żarty, proszę ja kogo! Karty tasuje 
się na nowo. Inna gra się zaczyna, choć starzy part­
nerzy. Kto ma atuty, powinieneś wiedzieć. Potęga 
przemysłu, wspaniałe zdolności organizacyjne, przykła­
dem choćby inwazja! Jeśli na dodatek Amerykanie będą 
wiedzieli, o co mają się bić, zwycięstwo pewne!

— Spokojnie...! Zatyka mnie twoje pokrzykiwanie.

Siedziałem w obozie, ty byłeś w kraju. Widziałeś wię­
cej, może wiesz więcej, niech ci będzie. Polityka, to 
twoja namiętność, pamiętam. Skąd masz pewność, że 
znowu wojna na karku? Która to będzie... trzecia! O 
do diabła! Powiadasz, że zacznie się jutro, pojutrze — 
ho-ho!

Ciekawe, wielu znajdziesz chętnych. Wiesz — zapa­
liłem papierosa — nawet za dwadzieścia pięć lat, gdy 
będę już w pospolitym ruszeniu bez broni, nie nabierzesz 
mnie na ten kawał. Nie będziemy maszerować razem. 
Poza tym dość mam bomb i temu podobnych rozrywek. 
Nikt nie chce mieć brzucha rozprutego odłamkiem. Lu­
dzie wolą podlewać pelargonie w oknach niż liczyć prze­
latujące nad domem bombowce. Nie upieram się, by 
siedzieć tutaj i wyjadać okolicznym bambrom konie, 
ale wędrówka z SS-manami pod rękę, to pomysł rodem 
z domu wariatów! Dostaniesz w tłoku po uszach i nikt 
się nawet o tym nie dowie. W światowej liście strat 
będziesz odnotowany w zaszczytnej rubryce „zaginieni". 
Była wojna, skończyła się, jak, to inna sprawa, ale grunt, 
że minęła. Czas teraz na pokój. Uważasz, spokojny 
pokój.

— W pokoju dywanik, porcelanowy nocnik i barcha­
nowe gacie na poręczy krzesła. Przekreślam takie ideały 
życiowe. Odrzucam kategorycznie! Zabraniam tobie 
o nich myśleć! Musisz poczekać na spełnienie obozo­
wych marzeń! Po wojnie!

— Jurek! Już po wojnie!
— Znów zapomniałeś?
— Więc Alfredzie! Przecież mówiłeś o kapitulacji?
— Wojna! Wojna dopiero się zacznie. Ta wojna, o 

której myślę teraz i którą przepowiadałem jeszcze przed 
wrześniem.

— Możliwe. Wracając do Józia, to nie zanominaj, że 
chłopcy go lubią. Zdążyłem to zauważyć. Musimy się 
naradzić. Jak Józio na południe, to ja na nółnoc.

— Przestań drażnić mnie Jonaszami. Postawię dziś 
Józiowi żądanie: albo prowadzi oddział na południe 
z bronią i wozami, albo — Jurek zatarł ręce, jakby 
ugniatał kulkę z chleba — zostanie sam, lub bez ludzi, 
bez samochodu i bez... Tuśki. Wolę wszystkich roz­
proszyć, niż dopuścić, by służyli innej s’-”--”;e.

— Co ty powiesz! Więc Tusia z Józie-n?
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BYDGOSZC:
REPERTUAR KIN

POMORZANIN: Mussorgski 
(16, 18, 20.15)

POLONIA: Kobieta wyrusza w 
drogę (16. 18,15, 20.15)

WOLNOŚĆ: Pierwszy start 
(15.15, 17.30, 19.45)

GRYF: Synowie (15.45, 17.45,20)
BAŁTYK: Parada natrętów 

(16, 18, 20)
MIR: Dziś o pól do jedenastej 

(godz. 19)
ROZMAITOŚCI: Ochrona oso- 

bista dróg oddechowych. Walka 
o mistrzostwa (16—24)

DYŻUR APTEK
Apteka Społeczna nr 18. Weł­

niany Rynek 9, tel. 22-26
Apteka Społeczna nr 39, Aleje 

1 Maja 5, tel. 23-46

LOTERIA pieniężna cieszy się olbrzy 
mliłm powodzeniem. Pnzed kolekturę 
na Placu Wolności bydgoszczanie sto­
ję w długich „ogonkach", cierpliwie 
oczekując na los loterii. A wszyscy 
mają miny milionerów!

AUTOMAT TELEFONICZNY został 
zainstalowany w hallu Szpital!® Miej­
skiego na ftielawkach. Po wrzuceniu 
50-groszówki chorzy, bez zbytnich kom 
plłkacjl tozilliozeniowych, mogę uzyskać 
połączenie z dowolnym numerem, (n)

OBWIESZCZENIA

Szpital dziecięcy i hotel dla chorych 
powstanie w stolicy Pomorza 

Narada Służby Zdrowia omawia swe bolączki i osiągnięcia
Wczoraj odbyła się w Bydgoszczy 

narada zorganizowana przez Wy­
dział Zdrowia Prez. MRN, w której 
wzięli udział przedstawiciele Służby 
Zdrowia z terenu miasta. Na nara­
dzie, której przewodniczyła wice- 
przew. Prez. MRN Eugenia Furma- 
niakowa, obszerny referat poświę­
cony zagadnieniom służby zdrowia 
wygłosił przew. Wydz. Zdrowia Pre­
zydium MRN — dr Józef Kretowicz.

Służba Zdrowia w okresie przed­
wojennym nie była należycie zorga­
nizowana; urządzenia techniczne by­
ły prymitywne i drogie, personel le­
karski i pielęgniarski niedostatecz­
ny. Nie miała ona możliwości zaspo 
kojenia potrzeb szerokich mas lud­
ności tym bardziej, że państwo rów­
nież w minimalnym tylko stopniu 
troszczyło się o rozwiązanie zagad­
nienia opieki zdrowotnej dla całego 
społeczeństwa.

W Polsce Ludowej sytuacja ta 
uległa radykalnej zmianie. Państwo 
zwróciło całą uwagę na rozbudowę 
instytucji Służby Zdrowia -wykorzy­
stanie ich przede wszystkim dla po­
trzeb lecznictwa ubezpieczeniowego, 
szerokie udostępnienie światu pracy 
sanatoriów i uzdrowisk, nasilenie 
akcji profilaktycznej w środowis­
kach robotniczych.

Te ogólne zasady wytyczają dalszą 
politykę w dziedzinie Służby Zdro­
wia, której głównym celem jest „za­
pewnienie opieki zdrowotnej masom 
pracującym budującym socjalizm”.

Osiągnięcia Służby Zdrowia na te- | z pomocy lekarskiej. I tak w naj- 
renie Bydgoszczy są imponujące । bliższym czasie powstanie na terenie 
i pozwalają wysnuwać pomyślne ’ ' **’ -« >-
horoskopy na przyszłość.

Przed wojną opieka lekarska nad 
robotnikami w zakładach pracy nie 
istniała zupełnie. Obecnie ilość am­
bulatoriów fabrycznych osiągnęła 
cyfrę 48. Miejskie Pogotowie Ra­
tunkowe dysponuje 6 karetkami po­
gotowia, podczas gdy przed 39 r. by­
ło ich zaledwie 3.

miasta specjalny hotel dla chorych, 
którzy przyjeżdżają do Bydgoszczy 
na kilkudniowe zabiegi. Poza tym, 
w celu ułatwienia chorym nabywa­
nia lekarstw, zostanie zreorganizowa 
ny cały dotychczasowy zbiurokraty­
zowany system przepisywania leków 

Inne problemy poruszone na na­
radzie omówimy oddzielnie, (wan).

TORUŃ
Oddział IKP ul. Chełmińska 16. 
Redakcja przyjmuje w godz. od 
9-12 i od 15-17. Tel. 1532 /432 
telefon SD.

REPERTUAR KIN
WOLNOŚĆ: nieczynne.
ORZEŁ — 15-letni kapitan
BAŁ1YK — Wiosna w Sakenie.
FOTOPLASTIKON (Chełmiń­

ska 7): „Louvre”.
DYŻUR APTEK

Pod Lwem, Rynek Nowomiej- 
ski 13, telefon 276.

Zapisy do Państwowego Technikum Mechanicz­
nego i Państwowej Zasadniczej Szkoły Zawodo­
wej na rok szkolny 1951/52. — Dyrekcja Szkoły 
przyjmuje zapisy eto wyżej wymienionych szikół 
do dnia 20. VI. 1951 r. Do szkół tych mogą 
zgłaszać się dziewczęta i chłopcy w wieku od 
14—17 roku życia. Kandydaci winni przedłożyć: 
1) podanie podpisane przez rodziców, 2) życio­
rys, 3) świadectwo 7 klasy, 4) opinię szkoły, 5) 
metrykę urodzenia, 6) zaświadczenie lekarza, 
7) świadectwo szczepienia ospy. — W Państwo­
wym Technikum Mechanicznym młodzież otrzy­
muje stypendia do 120 zł miesięcznie, a w Pań­
stwowej Zasadniczej Szkole Zawodowej wszyscy 
uczniowie otrzymuję wynagrodzenie d<> 150 zŁ 
Bliższych informacji udziela Sekretariat Szkoły 
przy ulicy Dworcowej 12a. — Egzaminy rozpo- 
czynaję się 27 czerwca br. o godz. 8 rano 
w gmachu szkoły. (3180k

|| SPRZEDAŻ ||

Dobrą setkę NSU starter 
sprzedam. Bydgoszcz, 
Toruńska 84-4. (3179g

Pokój stołowy i męski 
Sprzedam. Bydgoszcz, 
Król. Jadwigi 14, telefon 
37-72, (3178g

Wyżymaczkę (gumy) do 
użytku sprzedam. Byd­
goszcz, Wilcz® 7-1.
_____________ (3159g

Motocykl 100 sprzedam.
Bydgoszcz, Kujawska 17 
mJ"2. ,J- (3072g

Czeski głęboki wózelk 
sprzedam. Bydgoszcz, 
Lelewela 18-5. (3152g
|| ROŻNE ||

|| UNIEWAŻNIENIA ||

Unieważnia się zagubio­
ną księżecztką czeladni­
czą, kartą rowerową nr 
202455, leg. służbową. 
Ejanowskii Henryk, Byd­
goszcz. (3169g

POKOJE

Samotną przyjimę na 
wspólny poikóij wygoda­
mi kuchnię. Bydgoszcz, 
Poznańska 19-5. (3160g

|| POSADY WOLNE II

Znalazcę torebki pa-ku 
Kochanowskiego proszę 
zwrot okularów, różańca 
I papierów pocztą. Wi- 
śolcka, Bydgoszcz, Świę­
tojańska 2-11. (3156g

Znalazca wydlmuchoweli 
rury motorowe rti otrzy­
ma nagrodę. Bydgoszcz, 
Mińska 14. (3167g

U nieważni a się zagubio­
ną leg. szkolną 785. Za­
leska Danuta, Bydgoszcz 

(3162g

Pomoc domowa potrzeb 
na, może być dochodzą­
ca. Bydgoszczy Zduny 
18-1. (3158g

Za długi męża Adrzeja 
Powały nie odpowiadam 
żon®. Bydgoszcz, Bo­
cianowo 37. (3154g

ODBUDOWA STOLICY -
DZIEŁEM CAŁEGO NARODU!

Rozmówca piętek połu­
dnie sprawa mieszkanio­
wa odpowiedź' nie, pro­
szony jeszcze raiz łelefo-
nować. (3157g

B ZGUBY a

W zakresie opieki nad matką 
i dzieckiem dokonano poważnych 
zmian. Obecnie planuje się objęcie 
opieką lekarską wszystkich dzieci 
do lat 14, założenie przychodni prze­
ciwreumatycznej dla dzieci, utwo­
rzenie nowej poradni przy ul. Solnej 
oraz poszerzenie istniejących porad­
ni przy ul. Grunwaldzkiej 78 i przy 
Al. 1 Maja 88.

W roku przyszłym przewiduje się 
budowę Szpitala Dziecięcego na 200 
łóżek.

O opiece nad kobietami ciężarny­
mi i rodzącymi świadczy m. in. fakt, 
że w marcu br. założono na terenie 
miasta 8 poradni. Ponadto celem za­
pewnienia ciągłości opieki nad ko­
bietami w czasie ciąży i porodu — 
w poradniach tych zatrudnione zo­
staną zamiast pielęgniarek położne 
rejonowe.

Po dyskusji, jaka wywiązała się 
nad referatem, podsumowania jej do 
konał dr Kozłowski zapewniając, że 
Wydział Zdrowia MRN dołoży wszel 
kich starań, aby usunąć dotychcza-
sowę bolączki w zakresie Służby 
Zdrowia. Dr Kozłowski poinformo­
wał zebranych o przewidywanych 
udogodnieniach dla korzystających

luiro premiera

Teatry Ziemi Pomorskiej 
Repertuar 11. VI. — 17. VI. 1951 r. 
Poniedziałek 11 bm. Bydgoszcz: — 

Otwarte drawl (19.30); Toruń: Pieją 
•koguty (19.30)

Wtorek 12 bm. Bydgoszcz: Otwarte 
drzwi (19.30); Toruń: Dr A. Leśna (pre­
miera o godz. 19.30); Ciechocinek: 
Ple;ją koguty (20.00)

Środa 13 bm. Bydgoszcz: Otwarte 
drzwi (19,30); Toruń: Dr A. Leśna (19.30) 
Aleksandrów Kuj.: Pieję koguty (19,00)

Czwartek 14 bm. Bydgoszcz: Otwarte 
drzwi (19.30); Toruń: Dr A. Leśna (19.30) 
Grębocin: Pileiję koguty.

Piętek 15 bm. Bydgoszcz: Koncert 
symfoniczny (19.30); Toruń: Teatr nie­
czynny.

Sobota 16 bm, Bydgoszcz: Otwarte 
drzwi (19.30); Toruń: Dr A. Leśna.

Niedziela 17 bm. Bydgoszcz: Dr A. 
Leśna (16.00 I 19.30); Toruń: Dr A Leśna 
(16,00 I 19,30); Chełmno: Pieję koguty 
(19.30).

Dr. A. Leśna“ - na scenie toruńskiejJJ
Drugą, ą właściwie czwartą z kolei 

(po „Dobrym człowieku" K. Gruszczyń­
skiego, „Wczoraj przedwczoraj" A. 
Maliszewskiego i „Otwartymi drzwia­
mi” M. Domańskiego) sztuką, którą uj­
rzymy na scenach Państw. Teatrów Zie­
mi Pomorskiej w ramach Festiwalu Pol-

Tow. Wiedzy Powszechnej zaprasza 
na odazyl pf. „Sądy w Polsce Ludowej" 
który wygłosił mgr. St. Zyllko w dnu 
11 bm. o godz. 19 w sali Pom. Domu 
Sztuki. Odczyt połączony będzie z 
wyświetleniem filmu.

♦ ZKS Kolejarz Bydgoszcz — 
członkowie sekcji motocyklowej pod­
dadzą się próbie zdobycia odznaki 
SPO w poniedziałek, 11 bm. o g. 17 
na boisku przy ul. Północnej.

Uwaga Sekcja Piłkarska „Unii". Dnia 
12 bm. o godiz. 17 odbędzie Się bada­
nie lekairskiie w Cenłr. Woj. Poradni 
Sportowo - Lekarskiej w Bydgoszczy 
przy ul. Floriana 10. Początek o 
godz. 17. Do badania winni się stawić 
wszyscy zawodnicy.

sklch Sztuk Współczesnych będzie „Dr 
A. Leśna". Premiera najnowszego u- 
tworu scenicznego treny Krzywickiej 
odbędzie się bowiem już we wtorek, 
12 bm. w Toruniu.

Autorka umiejscowiła akcję w szpi­
talu małego miasteczka powiatowego.' 
Na przykładzie przedstawicieli świata 
lekarskiego Krzywicka konsekwentnie 
ukazuje nam przełom ideologiczny, do­
konujący się wśród inteligencji pracu­
jącej, przedstawia walką nowego ze 
starym, uczy czujności klasowe,', daje 
nam -rozwiązanie wielu zagadnień 
współczesnego życia społecznego.

Sztukę wyreżyserował Mieczysław 
Wielki, przy czynne; współpracy dra­
maturgicznej Adama Grzymały-Siedlec 
kiego. W rolach wykonawców uijrey- 
my: Zofię Markowską (Dr A. Leśna), 
Mieczysława Wielicza, Rafała Kajeta- 
nowicza, Grażynę Korsaków, Zbignie­
wa Gawrońskiego, Urszulę Modrzyńskę 
i Tadeusza Tusiackiego. Oprawę de­
koracyjną projektował Jerzy Niesio­
łowski.

Jutrzejszo premiera w Teatrze Ziemi 
Pomorskiej wzbudziła w grodzie Ko­
pernika żywe zainteresowanie nie tyl­
ko w świecle lekarskim.

W salonach >ysiawowycŁ

Okruchy toruńskie
(Zm) Sekretarz ZLP Jerzy Putrament 

w konsultacji młodych literatów po­
morskich w Toruniu oświadczył, że z 
nową literaturę na Pomorzu nie jest tak 
źle. Wprawdzie przeważająca część 
młodych pisarzy wydaije na razie pie­
niądze, aie mamy nadzieją, że wkrótce 
zacznie wydawać pierwsze swoje księż 
ki. Wśród 15 młodych adeptów lite­
ratury znajduje się klika dotrze Z'apo- 
wiadajęcych się talentów,

* * *

Od trzech dni zegar na wieży ra­
tuszowej w Toruniu spóźnia się o 7 
minut. Powoduje to szereg nieporo­
zumień wśród mieszkańców grodu Ko­
pernika, 2 których wielu nie przyszło w 
tych dniach punktualni® do pracy. — 
„Trzeba urobić jakieś czary, ponakrę- 
cać te zegary" — jak mówi stara pio­
senka.

Na terenie Zakładów Ziemniaczanych 
Lubań-Wnonki znajduję się stare drze­
wa Uczące ponad 790 lat. Dwa lata 
temu specjalna kornsja zbadała „sta­
ruszków" i stwierdziła 'konieczność re­
montu. Do dziś dnia jednak postano- 
w.enie pozostało postanowieniem, a 
drzewa próchnieją z dnia na dzień. — 
Może komisja czeka, ażeby stare drze­
wa przyszły do niej w postaci mate­
riału opałowego do pieca. W myśl 
przysłowie „nie przyszedł Mahomet do 
góry, przyszła góra do Mahometa".

PKS w Toruniu postawi'!® sobie z® 
■punkt honoru ni® udzielać zaintereso­
wanym żadnych iirtfórńłłłćT Postano­
wienie co najmniej oryginalne j bynaj­
mniej n.e świadczące o społecznym na­
stawieniu do reszty obywateli miast® 
Torunia.

INOWROCŁAW
Oddział Redakcji IKP: Inowrocław, 

ul. Rokossowskiego 22-23, tel. 15-64.
Przyjmowanie interesantów w godzi­

nach 13—15, ogłoszeń w godz, 8—16.

Dyżur aptek
Apteka Społ. nr 32, ul. Paderewskie­

go 5, tel. 14-06.
REPERTUAR KIN

SŁONCE — „Świt nad żółtą rze-

BAŁTYK — „Nowy dom".
ŚWIT W GNIEWKOWIE — „Czte 

ry serca".

PONIEDZIAŁEK, dnia 11 czerwca 1951 r.
5.00 Początek audycji. 5.03 Sygnał czasu. 5.05 

Wiadomości poranne. 5.10 Audycja dla wsi. 5.20 
Koncert dla świata pracy. 6.00 Wiadomości po­
ranne. 6.05 Gimnastyka. 6.15 Polskie stylizowane 
melodie ludowe. 6.45 Program dnia, 7.00 Dzien­
nik poranny. 7.15 Muzyka. 7.20 Wszechnica Ra­
diowe. 7.40 Muzyka baletowa. 7.55 Wiadomości 
poranne.-8.00 Muzyka. 8.55 Przerw®. 11.45 Glos 
mają kobiety. 11.52 Muzyka. 11.57 Sygnał czasu 
i hejnał. 12.04 Dziennik południowy. 12.15 Mu­
zyka z płyt. 12.30 Audycja dla wsi. 12.45 Na 
swojską nutę. 13.25 Program dna. 13.30 Audy­
cja szkolna dla klasy III—IV. 13.50 Audycja ZNP. 
14.05 Koncert. 15.30 Audycja dla świetlic dziecię­
cych. 15.50 Audycja PCK dla chorych. 16.05 Mu­
zyka' rozrywkowa. 17.00 Wiadomości południowe. 
17.05 Odpowiedzi Fali 49. 17.15 Taneczne melo­
die. 17.40 Koncert. 18.00 Muzyka. 18.15 Skrzynka 
metodyczna Wszechnicy Radiowe). 19.00 Popu­
larne utwory kompozytorów rosyjskich. 19.20 
Muzyka. 19.58 Stan pogody. 20.00 Dziennik wie­
czorny. 20.30 Audycja literacka. 21.00 Koncert. 
21.40 Polska pleśń masowa. 21.45 Audycja .lite­
racka. 22.00 Muzyka i aktualność. 22.30 Muzyka 
taneczna. 23.00 Ostatnie wiadomości. 23.55 Pro­
gram na dzień następny. 0,02 Koniec audyc.i, 
hymn.

Zegarek damski z bran­
soletką okolicy Śląskiej 
Długosza zgubiono. — 
Uczciwego znalazcę pro 
szę zwrot za wynagro­
dzeniem. Bydgoszcz, 
Lok'e'k? 54. (3153g

iu ii
2-pokojowe kuchnię na
3. Adres wslkaże IKP
Bydgoszcz. (3173g

Duży wygodny pokój 
33 m1 śródmieściu za­
mienię na jednoosobo­
wy. Adres wskaże IKP 
Bvdaoszcz (3165g

NAUKA
Korespondencyjne: Księ­
gowość, stenografia, ma­
szynopisy nie, angielski. 
Informacje Łódź, sforzyn- 
ka 57._____________ (659

8I It
Wannę, urządzenie ła­
zienki kupię. Adres 
wskaże IKP Bydgoszcz. 

(3174g

REDAKCJA I ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY 
ul Czerwonej Armii 20. — Telefon nr 33-41 1 33-42. 

DZIAŁ OGŁOSZEŃ W BYDGOSZCZY
ul. Generalissimusa Stalina 2 (Pod Arkadami), Tel. 24-29. 
Prenumerata- pocztowa 3,60 zł, przez roznosictela 3.90 zł 
miesięcznie Rękopisów nlezamówionych Redakcja nie 

zwraca — Za ogłoszenia Redakcja nie odpowiada.

Fotografika w służbie pokoju
Pokazy fotografiki nie częstym są 

gościem na wystawach bydgoskich. 
IDobrze się więc stało, że w salonach 
wystawowych Centralnego Biura Wy 
staw Artystycznych w Pomorskim 
Domu Sztuki pokazano nam duży 
zbiór prac z zakresu fotografii i fo­
tografiki. Pokaz to duży i — bardzo 
cenny, bo prezentujący czołowe wy­
niki konkursu ogłoszonego przez Pol 
nkie Tow. Fotograficzne na temat: 
„Fotografika w służbie pokoju". Ze­
spół prac nagrodzonych i -wyróżnio­
nych — zdobywał sobie uznanie wszę 
dzie, gdzie go pokazano. A pokazy- 
no go nie tylko w salach Muzeum 
Narodowego w Warszawie, ale w ca­
łym szeregu środowisk państw demo­
kracji ludowej, a także w najwięk­
szych miastach Polski.

Co przede wszystkim budziło po­
dziw i uznanie dla pracy fotografika 
polskiego, to jego umiejętność zna­
komitego wiązania wysokich osią­
gnięć technicznych z wybraną te­
matyką zdjęć. Tematyką daleką od 
pustych sztuczek formalistyki, który­
mi do niedawna przepełnione były

wszystkie niemal pokazy fotografiki. 
Fotograficy nasi poszli słusznie po 
drodze wytyczonej przez arcy-mi- 
strza fotografiki polskiej Bułhaka, 
który całe życie uczył harmonizo­
wania rzetelnej wiedzy warsztatowej 
z swoistymi prawami treści tema­
tycznej. Założenie tematyczne kon­
kursu bynajmniej nie zacieśniło za­
kresu możliwości wyboru. Przeciw­
nie — skłoniło raczej mistrzów foto­
grafiki do nowych, odkrywczych po­
szukiwań. Spowodowało szereg spoj­
rzeń niezwykle świeżych, oryginal­
nych i ujmujących. Ujmujących 
zwłaszcza przez włączenie się foto­
grafika w wielką służbę w imię po­
koju. Unaocznienie spowodowanych 
wojną spustoszeń i przeciwstawienie 
ponurej grozie ruin — radosnej pieś 
ni nowego, odbudowującego się ży­
cia — oto motywy zasadnicze wysta­
wy. Motywy pokazane w takim bo­
gactwie odmian, w tylu aspektach 
wzruszających i porywających, że 
trudno oprzeć się sugestywnej wy­
mowie pokazu. I trudno, niestety, 
wyliczyć choćby najbardziej przeko-

PRENUMERATĘ ZLECONĄ PRZYJMUJĄ DO 20 KAŻDEGO MIESIĄCA WSZYSTKIE 
URZĘDY I AGENCJE POCZTOWE ORAZ LISTONOSZE.

PRENUMERATĘ POD OPASKĄ WPŁACAĆ NA KONTO PKO nr VI-1861.
REDAGUJE: KOMITET REDAKCYJNY. - WYDAWCA: SPOŁDZ. WYDAWNICZA 
..PRASA DEMOKRATYCZNA - NOWA EPOKA", WARSZAWA, ŚNIADECKICH 16 

ODDZIAŁ W BYDGOSZCZY, UL. CZERWONEJ ARMII 20, TEL. 33-41 I 33-42.

nywujące osiągnięcia. A trzeba by 
koniecznie zatrzymać się na dłużej 
przed świetnie skomponowanym „Wo 
jennym witrażem" Niewodniczań­
skiego, przed pełnym ekspresjii 
„Spawaczem" Ziółkowskiego,, „Woj­
ną" Cypriana, „Odbudową" Kupiec­
kiego, „Wiosną pokoju" Hartwiga, 
„Porządkowaniu po okupancie" Pio­
tra Wiszniewskiego „Przodownikiem 
pracy" Komorowskiego i przed ca­
łym szeregiem 
Zdjęć nieomal 
interesujących 
podanych.

Powtarzamy 
nas wystawa fotografiki polskiej to 
pokaz zasługujący na jak najbacz­
niejszą uwagę. Stanowi on nie tylko 
demonstrację wysokiej umiejętnoś­
ci technicznej, nie tylko znakomitą 
lekcję dobrego smaku ale także peł­
ną głębokiej wymowy wypowiedź 
o sprawach człowiekowi tak drogich 
jak jego praca, jego ojczysty pejzaż, 
jak uśmiech dziecka i oblicze odra­
dzającego się kraju. Wzbogacając 
spojrzenia nasze i naszą ufność w 
lepsze jutro — zdobywa nas wysta­
wa Fotografiki Polskiej dla sprawy 
dziś najważniejszej — sprawy poko­
ju na świecie. A. B.

innych jeszcze zdjęć, 
zawsze znakomitych, 
i z wielką kulturą

omawiana przez

OGŁOSZENIA drobne po 1.50 zi za słowo. Minimalna 
opłata za 10 słów. Maksymalna Uość 80 słów. Ogłoszenia 
milimetr.: w tekście 10 80 zł. za tekstem 4.50 zł. nekrologi 
3.— zł. za 1 mm. Ogłoszenia w specjalnej rubryce 30.— zł 
za 1 wiersz 2-łamowy (za tekstem,. W niedziele i święta 
50e/i drożej. Za terminowe zamieszczenie ogłoszeń nie 

odpowiadamy. — Konto PKO „IKP" nr VI-140.

Czcionki i tłok Drukarni Spóldzi',l'r Wydawniczej „Prasa Demokratyczna — Nowa Epoka", Warszawa Śniadeckich 16, Oddział w Bydgoszczy, Czerwonej Armii 18, tel. 18-99, 35-41 i 33-42
E-II-11717,



Słabe widowisko na żużlu

Gwardia deklasuje Włókniarza 43:11
Niedzielny mecz o mistrzostwo ligi żuż 

lowej pomiędzy ZS Gwardią i Włóknia­
rzem ściągnął na bydgoski stadion około 
10-tysięczną rzeszę amatorów silnych 
wrażeń. I trzeba przyznać, że publicz­
ność zawiodła się raczej a wokół bandy 
wiało nieprzyjemną nudą. Bezpośrednią 
winę za ten stan rzeczy przypisać nale­
ży... gościom, którzy ani na moment nie
byli równorzędnymi przeciwnikami. Go-

szyny do meczu — przeważali tak w tech 
nice jak i taktyce jazdy. Już na pierw­
szym wirażu wyskakiwały zwykle do przo 
du czerwone hełmy gwardzistów, którzy 
już nie oddawali prowadzenia do mety. 
O różnicy poziomu i małej atrakcyjno­
ści biegów świadczy fakt, że niejedno­
krotnie zwycięzcy brakowało zaledwie 
kilkadziesiąt metrów do... zdublowania

spod a rze mieli lepiej przygotowane ma-
ostatniego włókniarza. Wszystkie roze-

Zawodnicy Włókniarza zdobyli jedyny 
raz II miejsce i to w wypadku, gdy ma­
szyna drugiego gwardzisty odmówiła po­
słuszeństwa.

Gwardziści słabo dopingowani przez 
konkurentów nie jechali jak się wyda­
wało na pełen gaz — tym należy tłuma­
czyć stosunkowo słabe czasy. Jedyny 
emocjonujący pojedynek stoczył Błajda

grane biegi były wyłącznie wewnętrzną 
sprawą gwardzistów, i gospodarze urzą-

z Boninem ulegając jemu o centymetry!

Wszyscy na Spływ Pokoju!

Rekord Nowakn-38 7 sek.
w biegu na 500 m.

BYDGOSZCZ (maj) Zawody lekko­
atletyczne juniorów o mistrzostwo m. 
Bydgoszczy zgromadziły około 80 za­
wodników i zawodniczek. W zawo­
dach łych Nowak z bydgoskiej Gwar­
dii ustanowił nowy rekord okręgu na 
300 m czasem 38,7 sek.

Szczegółowe wynikli podamy jiutiro.

dzill sobie z meczu ostry trening z pró­
bą jazdy zespołowej, która — trzeba 
przyznać — wypadła nienagannie.

Goście mieli też pecha — gdyż już w 
pierwszym biegu Ich as atutowy 1 czło­
nek kadry narodowej Kaznowski uległ 
kontuzji 1 w dalszych biegach udziału 
nie brał. Kaznowski w emocjonującej 
walce z Boninem „wszedł" zbyt ostro 
w wiraż — 1 jego Jepp wpadł w szalony 
taniec, wyrzucając jeźdźca z siodła. 
Wypadek wyglądał groźnie — lecz skoń­
czyło się na lekkich obrażeniach głowy.

I bieg 1) Bonin 1:34,8, 2) Błajda 1:34,9, 
3) Wróbel. Kaznowski biegu nie ukoń-
czył.

II bieg: 1) Zakrzewski 1:39,0, 2) Kurek 
1:40,6, 3) Miechowski.

III bieg: 1) Raniszewskl 1:39,0, 2) Las­
kowski 1:44,8, 3) Szulczewskl 2.06,4.

Prowadzący w tym biegu Nazlmek wy­
cofał się z powodu defektu maszyny.

IV bieg: 1) Bonin 1:39,6, 2) Błajda 1:39,8, 
3) Miechowski 1:42,4, 4) Wiatrowskl
1:52,8.

V bieg: 1) Kurek 1:41,0, 2) Zakrzewski 
1:41,8, 3) Szulczewskl, 4) Laskowski.

VI bieg: 1) Raniszewskl 1:39,0, 2) Nazl­
mek 1:41,3, 3) Wróbel, 4) Bobowski.

Jednym z najpiękniejszych i najbardziej dostępnych sportów wod 
nych jest niewątpliwie kajakarstwo. W celu umasowienia tego zdro 
wego sportu, odbywają się w całym kraju masowe spływy kaja­
kowe, a największą tego rodzaju imprezą jest doroczny spływ w Byd 
goszczy. W tym sezonie impreza ta otrzymała specjalnie bogate 
ramy i jako ogólnopolski Spływ Pokoju, stanie się potężną mani­
festacją sportowców polskich walczących o pokój. Tegoroczny Spływ 
Pokoju odbędzie się w dniach od 20—24 czerwca i prowadzi naj­
piękniejszą trasą w Polsce — od jeziora Charzykowy dalej Brdą 
do Bydgoszczy.

Niespodzianki I ligi
Nie możemy doprawdy narze­

kać na brak niespodzianek w I 
lidze. Do rzędu ich zaliczyć trze­
ba przede wszystkim utratę pun­
ktu przez leadera tabeli CWKS

bójczego. W Poznaniu miejscowy 
Kolejarz dzięki dwom celnym 
strzałom Anioły zdobył dwa u- 
pragnione punkty nad Ogniwem 
Bytom, a Górnik Radlin zdołał

Woźniak remisuje ze Sielaniubiem

C.K.W.S.- Gwardia Gdańsk 13:7
W meczu o mistrzostwo I Ligi bokser­

skiej CWKS pokonał w Gdańsku tam­
tejszą Gwardię 13:7. Wyniki: (na pierw­
szym miejscu CWKS) Kubowicz uległ 
Kllnkoszowi, Wożniak zremisował ze Ste­
faniukiem, Stręk wygrał z Lewandow­

Szwargot powtórnie

skim. Kruża nie przekonywująco uległ 
Antkiewlczowl. Kwiecień przegrał przez 
dyskwalifikację do Pęka II. Dębisz wy­
grał z Chodorowskim. Musiał pokonał 
Krawczyka, Pallński wygrał przez dy­
skwalifikację Maciejewskiego. Cebulak 
znokautował w 1 rundzie Flisikowsklego. 
Grzelak wygrał przez Ł o. z Wojnarow­
skim.

VII bieg: 1) Bonin 1:38,0, 2) Błajda 1:38,2 
3) Laskowski, 4) Bobowski.

VIII bieg: 1) Kurek 1:38, 2) Zakrzew­
ski 1:42, 3) Bobowski.

IX bieg: 1) Raniszewskl 1:35,2, 2) Nazl­
mek 1:43,1, 3) Miechowski, 4) Wiatrowskl.

Drużyny wystąpiły w składach: Gwar­
dia: Bonin, Błajda, Kurek, Zakrzewski, 
Nazimek, Raniszewskl. Włókniarz: Ka­
znowski, Bobowski, Wróbel, Szulczewskl, 
Laskowski, Miechowski 1 Wiatrowskl

Warszawa, który nie zdołał poko 
nać na własnym boisku Włóknia 
rza Kraków: dalej porażkę Ogni­
wa Kraków z Kolejarzem War­
szawa i wreszcie wysokocyfrowe 
zwycięstwo Unii Chorzów nad 
Gwardią Szczecin. Również Gwar 
dia Kraków ciężko musiała na­
pracować się na zwycięstwo nad 
Budowlanymi Chorzów, a jedyna 
bramka padła ze strzału samo-

z gorącego boiska łódzkiego wy. 
wieźć aż dwa punkty, zwycięża­
jąc miejscowego Włókniarza 1:0.

CWKS — Włókniarz Kr. 1:1 
Unia — Gwardia Sicz. 8:0 
Gwardia Kr. — Budowlani 1:0 
Kolejarz Poz. — Ogniwo Byt. 2:1 
Ogniwo Kr. — Kolejarz W. 0:2 
Włókniarz Ł. — Górnik R. 0:1

TABELA I LIGI

Szwenderowski bije 
rekord Smoczyka

W ligowym meczu żużlowym rozegra­
nym w Bytomiu, Ogniwo pokonało Stal 
31:22. Młody zawodnik Szwenderowski 
wygrał wszystkie biegi bijąc rekord toru 
ó'J,3 'sek. 'nalćżący do tragicznie zmar­
łego Smoczyka. Szwenderowski uzyskał 
1,22,2.

Węgry prowadzę 2:0 na planszy
W Warszawie rozpoczął się międzypań­

stwowy mecz szermierczy Polska — Wę­
gry. Mistrzowie świata trafili w pierw­
szym dniu we florecie na niespodziewany 
opór Polaków. Mężczyźni wywalczyli re­
mis 8:8, ulegając mistrzom zaledwie sto­
sunkiem trafień. Podobnie spisały się 
nasze panie, które również przegrały do­
piero stosunkiem trafień; ■ Najlepiej wy­
padły Nawrocka 1 Włodarczyk, które od­
niosły po trzy zwycięstwa 1 pokonały m.

In. Nyary, która na mistrzostwach świa­
ta w Sztokholmie zajęła trzede miejsce.

OWKS zwycięża Kolejarza 15:5

Hadasik triumfatorem
Warszawa-Lublin-W arszawa

W dwuetapowym wyścigu ko­
larskim, długości 373 km na tra­
sie Warszawa — Lublin — War­
szawa duży sukces odniósł Hada- 
sik, zwyciężając w ogólnej kia- 
syfikacji 10:47,18 przed Klabiń- 
skim. Czyżem i Kapiakiem.

1. CWKS Warszawa
2. Gwardia Kraków
3. Górnik Radlin
4. Ogniwo Kraków
5. Kolejarz Poznań
6. Budowlani Chorzów
7. Kolejarz Warszawa
8. Włókniarz Łódź
9. Unia Chorzów

10. Włókniarz Kraków
11. Ogniwo Bytom
12. Gwardia Szczecin

9 15 17:9
9 12 9:5
9 12 17:11
9 12 13:19
9 11 15:15
9 10 18:10
9 10 16:9
9 8 12:12
9 7 20:17
9 6 16:20
9 4 5:15
9 1 6:33

11 LIGA
Włókniarz Radom — Spójnia 

Warszawa 1:0
Stal Dąbrowa Górnicza — Bu­

dowlani Przemyśl 2:1 (1:0)
Włókniarz Chodak. — Gwardia 

Białystok 4:1
Górnik Zabrze — Stal Liwny 

5:1 (1:1)

W Szczecinie rozegrano tradycyjny 
bieg na przełaj o puchar Kuriera Szcze­
cińskiego. Po zaciętej walce Szwargot po 
raz drugi w tym roku pokonał Kielasa 
uzyskując na dystansie około 5900 m — 
15,25,8 Kielas uzyskał 15,26,0. Trzecim 
był Płonka.

Krzes‘ński skacze 
3,80 o tyczce

Na zawodach lekkoatletycznych w 
Szczecinie Krzesińskl skoczył o tyczce 
3,80 m, a Kiszka przebiegł 100 m w 10,7.

W Bydgoszczy rozegrano towarzyski 
mecz bokserski pomiędzy miejscowym 
OWKS i Kolejarzem, zakończony wy­
sokim zwycięstwem wojskowych. Wy­
niki walk: (na pierwszym miejscu 
OWKS) Justka przez dwie rundy dziel­
nie stawiał opór Niedźwieckiemu — 
jednak w trzeciej opedć i sił i Kolejarz 
wygrać zdecydowanie. W koguciej 
Piwoński po wyrównanej zaciętej walce 
wypunktował Piaseckiego. W piórko­
wej Stachowicz — mając przez wszyst­
kie rundy zdecydowaną przewagę wy­
grał wysoko na punkty z Łączkowskim. 
W lekkiej Panke wypad! słabo, lecz 
starczyło mu jeszcze sić na wygranie 
z Łuczakiem. W lekko pótóredniej 
Kawczyński bezapelacyjnie pokonał 
Ratajczaka. W półśredniej historia by­
ła krótka. Już w pierwszej rundzie sę­
dzia odsyća zamroczonego Kaszaka,

ogłaszając Baranowskiego zwycięzcą 
przez techniczną k. o. W średniej Ro­
giński w podobny sposób wygiywa w 
trzeciej rundzie z Kuźniackim. W lek­
ko średniej Szkudlarek po mordterczej 
walce ulega mtnimałnie — lecz zasłu­
żenie na punkty Buczkowskiemu. W 
półciężkiej Gnat remisuje z Dembow­
skim, ą w ciężkiej Niewczas zdobywa 
punkty bez walk; z powodu braku 
przeciwnika.

Sułkowski i Kawnyńska
iriumfu.ą w wielobojach

BYDGOSZCZ (maj) Pięciobój męż­
czyzn i tróijlbój kobiet rozegramy o mi­
strzostwo okręgu z udziałem zwycięz­
ców el'lminagjii powiatowych przyniósł 
następujące wyniki: pięciobój — 1 Suł­

Kio będzie misirzem Pomorza?

OWKS Bydg. - Kolejarz Gr. 2:1
W meczu piłkarskim o mistrzostwo 

klasy wojewódzkiej, bydgoski OWKS 
pokonał w Grudziądzu miejscowego 
Kolejarza w stosunku 2:1 (1:1). Zwy­
cięstwo grudziądzkie nie przyszło ied 
nok wojskowym zbyt łatwo. Do prze­
rwy oba ataki popisują się radnymi — 
lecz bezproduktywnymi zagraniami.

Po zmianie stron kolejarze przecho­
dzą do gwałtownej kontrofensywy — 
chcąc za wszelką ceną zdobyć zwycię­
ską bramkę. Jednak no przeszkodzie 
stanęło to trio obronne wojskowych, 
na którym załamywały się wszystkie 
ataki kolejarzy. W tym ozaisie atak

wojskowych nie przeprowadził żadnej 
zorganizowanej i skutecznej akcji, a 
niepokoił tylko bramkarza kolejarzy 
sporadycznymi wypadami, z których pa 
dła wreszcie zwycięska bramka. I tu­
taj szczęśliwym strzelcem okaizał się 
Żukowski. Sędziował Biskupski z Byd 
goszozy. Widzów Około 2000. (ur)

Po drugiej kolejce spotkań piłkarskich
o mistrzostwo klasy wojewódzkiej Pomo­
rza — tabela rozgrywek 
przedstawia się następująco:

1. Spójnia Grudziądz
2. OWKS Bydgoszcz
3. Kolejarz Grudziądz

finałowych

1 2 3:1
1 2 2:1
2 0 2:3

Stalowcy chwycili się za bary
i wyłoniła mistrzów Pomorza.

kowski (Gwardia Bydg.) 2558 pkt., 2) 
Gmura (Gwardia Bydg.) 2505 pkt., 3) Że 
browskj (Kolejarz Bydg.) 2479 pkt.

Trójbój': 1) Krawczyńska Spójnia Gru

BYDGOSZCZ Pod hasłem „Stalowcy- 
sportowcy w walce o pokój" — odbyły 
się w sali „Włókniarza" przy ul. Gen. 
Stalina 19 indywidualne mistrzostwa Po­
morza ZS Stali w zapasach 1 podnoszeniu 
ciężarów. Na 86 zgłoszonych, udział bra­
ło 53 zawodników i to z Grudziądza, 
Nakła 1 Bydgoszczy. Otwarcia zawodów 
dokonał w imieniu Okręgowej Rady ZS 
Stal A. Zieliński. Mała frekwencja za­
wodników w podnoszeniu ciężarów ogra­

LewandowsLi-coraz wyżeij 
we Wrocławśu 185 cm

Utalentowany skoczek Lewandowski u- 
zyskał we Wrocławiu doskonały wynik 
1,85 m skoku w zwyż.

01ejn;c?ak najlepszy
na meczu

Unia — CKWS 30:24
W Lesznie rozegrano mecz o mistrzo­

stwo Ligi żużlowej w którym tamtejsza 
Unia pokonała CWKS 30:24. Najlepszy 
czas dnia 1 wszystkie możliwe punkty 
uzyskał Olejniczak (U). Publiczności po­
nad 14.000.

niczyła się do występów tylko w trzech 
kategoriach wag. Tytuły mistrzów zdo­
byli: w wadze lekkiej Cieszyński (Gru­
dziądz) 227,5 kg; w średniej Górski (Gru 
dziądz) 197,5 kg, oraz mistrz Polski wagi 
ciężkiej Heidek (Grudziądz) osiągnął ład 
ny wynik 300 kg w trójboju olimpijskim.

Finały walk zapaśniczych: waga musza: 
Witt II Bydg. w pierwszej minucie poko­
nał suplessem Najderka Bydg.

Waga kogucia: Kitowski Bydg. w 4 m. 
przerzutem przez biodro zwyciężył Kuh- 
na Naklo. Waga piórkowa: Zdobycie 
I miejsca przez młodego i początkujące­
go Kalisza, który pokonał Witta jest jego 
wielkim sukcesem. Waga lekka: Wie- 
trzykowski Bydg. w 4 min. odnosi zwy­
cięstwo na koledze klubowym Wąsow- 
skim. Waga półśrednia: Patocki (Bydg.) 
wypunktował Jędraszaka (Nakło). Waga 
średnia: Swiderski (Bydg.) wygrywa w 4 
min. z Ćwiklińskim (Grudz.). Waga pół­
ciężka: Bulińskl Bydg. zdobywa mistrzo­
stwo walkowerem. Waga ciężka: Kopicki 
(Nakło) pokonał w 5 min. Waliszewskle- 
go (Grudz.). Sędziowali w ringu na zmla 
nę Jeżewski, Łoboda, Lewandowski 
i Wierciński. Punktowali Waszkowski, 
Dudek, Nadolny. W ogólnej punktacji 
pierwsze miejsce zdobyła Bydgoszcz 
przed Grudziądzem i Nakłem. Widzów 
500 osób. (Sok).

dziądz 76 plkit., 2) Pałwicka Ogniwo 
Tuchola 58 pkt.

Petrusewicz ociera 
się o rekord

We Wrocławiu Petrusewicz przepłynął 
100 metrów (żabką) w czasie 1,17,1. Jest 
to czas zaledwie o 0,2 sek. gorszy od re­
kordu Polski.

Szczypiorniak Kolejarz Byd­
goszcz — Kolejarz Opole 11:11.

Dwoma rekordami okręgu
powi1@!i sezon pływacy pomorscy

Po długim „śnie zimowym" pły­
wacy pomorscy stanęli na starcie 
zawodów zorganizowanych z okazji 
otwarcia sezonu przez sekcję pły­
wacką miejscowego Kolejarza. 
Wyniki jakie uzyskano są raczej 
słabe

KOBIETY! 100 m .styl. kl. 1) Mro- 
zówna (Kol. Bydg.) 1,29,7; 2) Gozi- 
mirska (Kol. B) 1,50,3; 100 m styl, 
dow. 1) Postawianka (Kol. Bydg.) 
1,33.

Junior Cichy rzuca oszczepem 55,67 m.!
Pod hasłem „Dobrymi wynikami w 

sporcie i nauce Witamy III Międzyna­
rodowy Zlot Młodych Bojowników o 
Pokój i X! Światowe Igrzyska Sporto­
we" odbyły się w Toruniu zawody 
lekkoatletyczne studentek UMK.

A oto wyniki techniczne zawodów: 
Konkurencje kobiece: 100 m Zdrojew- 

Koprowski—87 km/g
W motocyklowym wyścigu ulicznym w 

Katowicach Koprowski wygrał w katego­
rii ponad 350 ccm uzyskując przeciętną 
szybkość 87 kim na godzinę.

ska 15,5; 500 m Kwidzyńska 1,35,2; skok 
w dial Starowin 3,95; skok wzwyz rów­
nież Starowin 1,17; dysk Zdrojewska 
22,85; oszczep Augustyn 23,33. Męż­
czyźni: 100 m Blichclński 11,6; 1500 m 
Gleozyński 4,23,4; 200 m Blichcińskl 
24,6; 400 m Blichdński 56,1; kula Olch- 
nowicz 11,13; dysk Olchnowtoz 31,87; 
skok w dal Olchnowicz 6,04; skok 
wzwyz Groński 163,5; granat Hećów- 
na 55,95.

Na podkreślenie zasługuje rzut o- 
szczepem, w którym młody zawodnik 
Cichy uzyskał dobry wynik 55,67 m.

MĘŻCZYŹNI: 100 m. styl. dow. 
1) Mróz (Kol. Bydg.) 1,09,3; 2) Chu­
dy (Kol. Bydg.) 1,16,1; 100 m. styL 
kl. 1) Grześkowiak (Kol. Tor) 1,26,9; 
2) Olkowski (Kol. Bydg.) 1,27,4. Na 
100 m grzbiet. Krieze (Kol. Bydg.) 
ustanowił nowy rekord Pomorza cza­
sem 1,20,04, 2) Malinowski (Kol. 
Tor.) 1,32,4; 50 m młodzików 1) Ba­
biński (Kol.) 0,38. Sztafeta męska 
4X100 styl. kl. 1) Kolejarz Tor. w 
czasie 6,9,1, 2) Kolejarz Bydg. 6,33,1. 
200 m styl. dow. 1) Krieze 2,36,5; 50
m z granatem. W tej konkurencji 
padł również nowy rekord Pomorza 
zdobyty przez Mroza (Kol. Bydg), 
który uzyskał czas 0,36. Sztafeta 
4X100 styl, zmiennym 1) Kol. Bydg. 
5,51, 2) Kol. Tar. 6,30. Na zakończe­
nie odbył się mecz piłki wodnej w 
którym kolejarze bydgoscy pokonali 
swych toruńskich kolegów 7:0 (4:0). 

(ur).

^na Inowrocław 
Ogniwo Bydgoszcz

BYDGOSZCZ (maj) W meczu teniso­
wym o drużynowe mistrzostwo Polski 
pomiędzy Unią z Inowrocławia a miej­
scowym Ogniwem zwyciężyła Unia W 
stosunku 12:3.


